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~Wq  1  O  O  Ju t ro ,  S. W in c e n t y  a Paulo, Fu n -
•z *— X O O »  da to rXX.Mis s jona rzy  i Siós t r  Miło: ,

Na l eż ący  do Bractwa Szkap l e r znego ,  znaj-  
du i ą  się p r zez  t e r aźn i e j s zą  ca ł ą  okt awę Swej  
Najświętszej  P A T R O N K I ,  na Nabożeńs tw ie  w 
Kośc io ł ach :  P. M A R J I  i obu XX.  Ka rme l i t ów.
■— Zapis  Józ: K aczko w sk ieg o  Dziedzi ca  W r o -  
n ikowa ,  z ł .  10,000  dla s zko ły  eletnen:  w B e ł ­
chatowie,  Rada  Admini s t r acy jna  za twie rdz i ł a .
—  J W W .  Jcne ra ł -Ad j :  Kcrg  Jen:  kwat:  c z y n ­
nej armj i ,  i Czł :  Rady  St»nu l i r .  F r .  P o to c k i  
Gube r :  Mazo: wraz z swoią Ma łżonką ,  opuści l i  
Warszawę ;  p ie rwszy  udaie  sig do K u r la n d j i ,  
a Hrabios two P o to c c y  do wód w G a s tc jn .
—  Koncer t  szczególny,  p ie rwszy  raz w W a r ­
s z a w ie  s ł yszany ,  konce r t  po większej  części 
dany  przez  Artys tów mar twych ,  p rzez  au tom a­
ty,  zadziwi ł  i z adowol i ł  wczoraj  Publ iczność 
w tea t rze  wielk im.  JP .  K a u f m a n  zr.any s'wiatu 
muzycznemu z wielu pism prawie  wszystkich" 
stolic Eu rop y ,  p r zeds t aw i ł  i n s t rum en ty  w ł a ­
snego wynalazku i roboty ,  z k tó r ych  każdy  z 
osobna (wyiąwszy ha r mon icho rda )  może wy­
konać  r.ozmaite dz ie ł a  muzyezne,  t ak ,  iż s ł u ­
chacz może mn iemać  że te ż  dz ie ł a  g r ane  są 
pr zez  ca ł ą  o rk i e s t r ę .  Mianowicie celuie w tej 
mie rze  s y m f o n j o n ; w n im są  tony  foęl epjanu,  
fletu,  k l a rync tu ,  t i i ang lu  i wielu innych  i n ­
s t r umen tów  muzycznych .  T r u d n e  war jacje  na 
f l et  ( z - o p e ry  F l e t  c za rnoxigzki )  b y ł y  pr zez 
symfon jon odeg rane ,  i ak  pr zez najb i egle j szego 
żywego Ar ty s t ę ,  z t owarzyszeniem wyborne j  o r ­
k i e s t ry .  Bardzo p r zy j e mn y  e f ek t  sp r awia ł a  
p ieśń sycy l i j ska  odeg rana  przez  c h o rd a u lo -  
cljon, i n s t r um en t  ten również  wydaiący tony 
wielu innych,  szczególniej  sposobny iest  do 
wykonania  dz i e ł  lekk i ch ,  iako l o : romansów,  
pieśni  i tańców. T rę b a c z  a u to m a t  zy ska ł  ok l a ­
ski  iak żywy  Artys ta ,  gdyż  umie wiórować do 
t a k t u  i nnym  in s t rumen tom,  g ra  na swoiej  t r ą ­
bie czysto (nat ężeni a  p ier s i  i n ad ym an ia  twa ­

r z y  n ik t  w n im n ie  pos t r zega ł ) ,  zgo ła  może  
śmia ło  mi e r z yć  sig z na jp i erwszemi  t r ębacza ­
mi  pocztowemi,  pu łk ow emi  i t. d. Mniej  effe- 
k towy in  iest s a tp in g jo n ,  tony z niego pocho ­
dzą  nieco ch rap l iwe ,  rażące .  P.  K a u fm a n .  
s am  w yko na ł  k i l ka  dz i e ł  na K a rm o n ich o rd z ie ,  
t ony  z t ąd  są wznios łe ,  rozr zewniaj ące  podo ­
bne  do tonów organów,  przeto  h a r m o n ic h a r d  
ies t  bardzo  sposobny  do muzyki  kościelnej .  
JP.  K a u f m a n  zos t a ł  wy nag rodzony  l ic znemi  
okl askami  publ iczności ,  a w końcu i p r z yw o­
ł a n i em .  J P . L a n c k o ro i is k i  odśp i ewa ł  2 a r j e  z 
p rzyzwo it em umi a rkowan iem,  i podobnież  zy ­
sk a ł  oklaski .  Spodziewać się na leży że na 2gi  
K on ce r t  l icznie zgromadzą  sig s ł uchacze .  —-  
W c z o r  j  w Redakcj i  K ur j e r a  z łożono od A. Z.  
z ł p .  6 g r .  20,  dla 3ga B l i źn i ą t  z Nada rzyna .  
—  Na wieczór  muzyczny  i t ańcu j ący  ma iący  
być  danym  w> p rz ys z ł ą  Śobotg dnia  21 b.  m.  
w nowej Resurs ie ,  bi l ety  wejścia wydawane  b ę d ą  
iu t ro  i po ju t rze od godz: 8 do 10 wieczoi-em. —  
K u l iń s k i  Józef  Krawiec ,  inniący żono i 2 dz i e­
ci, onegda j  kąp i ąc  sig w g l i n iankach  za r o g a t ­
kami  wolskieini ,  u t onął ;  t akże onegda j  t y m ­
że sposobem p os t r ad a ł  życie  A d a m i c i  I g n a ­
cy,  Obrońca  Sądowy,  kąp iąc sig w m o t ł a w ie  
pod t amami  nowego m o s t u . — P r z y b y ł  do W a r ­
szawy JP.  C arrel /a  ( K a r d ) ,  s ł awny  T a n c e r z  
ko miczny ,  znany z zale tą  na scenie  p a ry s k i e j ,  
l ond yńs k i e j ,  b er l i ń sk i e j  i t. p. W k r ó t c e  u ka że  
się na scenie Warszawski e j .  —  Kurs  wc zo ra j ­
szy : I i n p e r j a ły  rossyjskie  z ł .  od 34 g r .  10 
do 34 g r .  15. Duka ty  Iiole: z ł .  od 19 g r .  20  
do 19 gr .  22.  Assyg: Ross:  z ł .  od 185 g r .  20 
do 186 gr .  10.  Lis t y zasta: z ł .  od 94 g r .  6 
i 2 /3  do 94 gr^ 16 2/3 ;  kupon  g r .  8 1/3.

r fn g l j u .  —  Na pos i edzen iu  izby N i ż s z e j  w 
dn iu  6 b. in., wn ió sł  P. G il lo n  o powięk  sze- 
n ie  pens j i  Królewicza Xigcia  S u ss e x ,  większ ość



głosów wniosek o d r z u c i ł a . — Na ba lu  d a n y m  
u X ięzn y  G locester  5 ł>. m.,  bawi ła  Królowa 
do godziny  4 7. r a n a . — Z rozkazu Kró lewsk i e ­
go zaczęto bić mone ty  z ło t e  200  złotowo i 80 
zlo towe,  oraz i nne  nowe monety  s r e b rn e  i m ie ­
d z i a n e . —  Pospól stwo w D n n d e  w Szkocj i  28 
z. m.  to iest  wdzie l i  koronacj i ,  za to że mU 
nic pozwolono biwakować na ulicy,  podpa l i ł o  2 
d r e wn iane  zabudowania,  t ameczny cyrk  zwany 
ę a n le o t t e m  S z e k s p ir a .  W pó ł  godziny ca łe  z a ­
budowanie  by ło  w pe r zynę  zamienione .  Szczę­
ściem,  że i nne  domy  ocalono.  — Ba1 dany 6 
b.  u). u Mar sza łka  S u i t  b y ł  n a d z w ić / a j  św ie ­
tny ;  towarzystwo sk ł a d a ło  się z 12,000 (? )  o- 
6Ób. Przy ieżdżanie kS rr t  t rwało  od 3 k w a d r a n ­
sów na 1 Otą do lwszej .  Pał ac  Mar sza łka  ze ­
wną t r z  b y ł  ozdobiony fes tonami z r óżnoko l o ­
rowych  lamp,  a nad . -por tykiem iaśti iała duża 
gwiazda.  Mnós two ludu zebr  ł o  się ,o 10 p r zed 
p a ł a c e m ,  Xiążę  H ellin 'gtnn  został  z z apa ł em 
p rzywi t any .  Schody k tó r emi  goście  wchodzi­
l i  b y t y  ozdobione karma/.y now emi d rapei  ja-  
n*i. Tance  odby wa ły  się w 2ch salonach,  w 
p i e rws zy m g r a ł a  o rk i e s t r a  S z t r a u s a .  Prócz  
t ych  by ły  iekzcze 4 salony urzr,dz'one do bu- 
fetu i zabaw. Na ko l ac j ędano  de se r  na pysznym 
po z łoconym serwi sie ,  da r ow an ym  Marsza łkowi  
p r zez  A uj) o Icon o ■ ,

F r a n c j a . —  I ba Parów 7 b. m. uchwal i ł a  
c a ły  budże t  wyda tków,  a nadto  sum mę  dla bi- 
bij  o tek i S. Genowefy.  — Marsza ł ek  .SaU  m i a ł  
napisać  list  do Prezesa izby deputo; ,  Pana Du-  
p m  (D jupę ) ,  udowoduiaiąoy konieczność ogłoszę-  
n i aamnes t j i  ogólnćj .  — Marsza:  Oudiiiot (Ud ,no )  
ma  o tr zymać dowództwo obozu pod L u n c w i-  
l e /n .—  Zda i e  się,  ze zwłoki  Xcia T a l l e j r a n d a  
wk ró tce  będą  z P a r y ż u  przeni es ione;  p r z \ g o -  
iowuią iuż t r u m n ę  dębową,  w k tór e j  ołowiana  z 
zw ło k am i  będzie  um ie szc zon ą . —  O d k ry to  w 
P a i y Ł u  fa ł szywe monety  4llto i 5 c io - f r anko»e .  
S t ęp i e  są tak dobrze  naś l adowane,  że t y lko
wprawne  oko może post rzedz  ich f a ł s zyw ość .__
Od  n ie i ak iego  ezasu znowu p rzyb yw a ją  kupcy

his zpańscy do Paryża ,  gdzie  zamawiaią  zna .  
czne t r anspo r ty  do prowincj i  g r ani cznych.  Od 
4ch lat  nie widziano tyle osób z Hizzpanji ;  
wnoszą z tąd,  iż tameczna wojna domowa w k r ó t ­
ce będzi e  ukończoną.  —  Król  Sandwichski  K a m -  
chqjncharn 111 , wy gn a ł  wszystkich Francuzów 
ze swoiego państwa.  —  p.  p a rq u in  ( P a r k ę ) ,  
znany z udzia łu wrewoluc j i  s z t r a s b u r s k i e j ,  o- 
g ł o s i ł  w gazecie powszechnej  Augsbu rgsk ie j ,  w 
im ie n i u "Xcia Ludwika  K a p o fe o n a , że p i s emko 
Paha L a i t y  nie by ło  wydane w celu wzniece- 
nia n i espokojności  we Francj i ,  «]« w celu unie .  
winnieni a tegoż Xcia w oczach świata,  co do 
sp rawy  sz t r asbu rgski e j .  —  Z A W ego O rlea n u  

1 wys łano znaczne zapasy dla e skad ry  francuz-  
kiej  oblegai ąccj  brzegi  Fleecy hu. n ie  wiadomo 
czy koszt em ,Królu L u d w ik a  F il ip a , czy też 
kosz t em Mc x yk u .  Kupcy w Nowym Or lean i e  
t a i emnie  wysył s i ą  t akże  zapasy dla m ie szk ań ­
ców oblężonych,  a tesli tak d łu go  potrwa,  tedy 
ca ta  b lokada  w końcu by ł a b y  nieużyt eczną .  - 
Ang ie l sk i  s t a tek  parowy  p rzywióz ł  do T a lo n u  
ważne wiadomos'ci ze wschodu.

H is z p a n ia .  —  Dywizja  J e n e r a ł a  P a r d in a s  
z łożona z 4 , 500  ludzi ,  wy ruszy ł a  * Madr yt u  
do A rrr.gonji ;  a r  tuja tameczna będzie więc po- 
większo, , ;  do 20,000  l u d z i . — Ka,-liści czynią  
znaczne post ępy w s tarej  Kasty Ij , _  P u łk o ­
wnik Ant o i a ,  Ad ju t ant  F s p a r te r a , p r z y b y ł y  
do Madry tu z depeszami  o zdobyciu P en ia ccr-  
r a d y ,  zapewnia,  ż.e E sparte .ro  b ezzwłoczni e 
wykona  a t t ak  na E s te lle  i O n ia tg .—  tU-,,1 
sk ł an i a  się bardziej* do warunków pożyczki ,  
podanych  przez  Pana - tg u a d o .—  M e n d h a b a l  
i O lo zą g n  wyia,dą do Paryża.  — B y ł y  Mi ­
n i s t e r  wojny P. FCatnba, t e r az  G ub e r na to r  wysp 
Fi l i p iński ch ,  chc ia ł  swoiej  zmar ł e j  Żonie wy­
prawić  pogrzeb  kró l ewsk i ,  w ładze t amec zne  
p rzce iwia ły  się temu;  n ie  wiadomo iednak czy 
K am  ba  wyk on a ł  swój zamiar ;  tyle iest pe- 
wrietn, że w miejs cu  iego P. L a r d iz a b a l  m ia ­
nowany  G ub e r n a t o r em  wysp t amecznych.  __
I l rab ia  E sp a g n e  ( E s p a ń )  m imo  baczności  władz
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francuz.Uich, z d o ł a ł  w towarzys twie  Hrab iego  
F o n o l l a r  prze j ść  przez g r an i cę  do I l iszpanj i ,  
gdzie  go R e n  K a r o l  m ian owa ł  J c ne ra ł -K ap i -  
t anem Katslonj i .

D n n j a . — 7go b. ro. dana  by ł a  u D voru 
świe tna  uczta ,  iako w rocznicę urodzin N. C E ­
S A R Z A  Ross:. W  ielki  Xźę C E S A R Z E  VVIGZ 
zwiedz i ł  muzeum starożytności  pó łnocnych  i 
g r e c k ą  kapl i cę .  10go b. ul. m i a ł  wyiechać z 
i i  o p e n h a g i .

N i e m c y . —  W ie l k i  Xzg S  as  k o - W a j  m a rsk i  
p r z y b y ł  do A m s t e r d am u . —  W Bawarj i  z aka ­
zano w kośc io łach wykonywać  muzyk i  n ie  k o ­
ś c i e l n e . — Do Mnichowi  p r z y by ł  Xiążę  dzie­
dziczny O r a n j i . —  J . C .  W .  C E S A R Z E  W IG Z 
Następca t r onu  Ro.ssyj: 12 b. m. spodz i ewany 
b y ł  w Lubece ,  a J 3  w H a m b u r g u . —  Xzna O- 
r  t n j i  (Siost ra  N.  C E S A R Z A  Ross:) 12 b. m. 
p r ze i eźdźa ł a  przez  Kassel do Ciepl ic .  —  Poseł  
f r ań t -pr zy  dworze  p ru s k im  Hr. Bresson  (Bressą)  
wróc i ł  z H am bu rga  do Ber l i na .

P o r tu g a l ja .  — Między Minis t rami  zaszły spo ­
ry  bardzo żywe; P. S c  d a  h a n d e i r a  poda ł  się 
do d y m i s s j i . G w a r d z i s t o m  narodo;  zb a t a l j o - .  
nów nie znies ionych ,  r ozkazano t y lko  z b ron i ą  
ukazywać się aa  ulicach.  — Em ig rac j a  do Bra-  
*ylj i  zadało znaczne ciosy Indnos'ei po r t ug a l : .—  
\V T a m a r z e  więźniowie chcieli  się w y łamać  
gwa ł t e m ;  gward j a  narado:  r ozs t rze l a ł a  6ciu.

T u r c j a . — Na ostatniej  obradzi e Dywanu  po.  
s t anowiono wydać  wojnę W ic e  Królowi  E g i ­
p t u ,  a to z powodu,  źe tenże o g ł o s i ł  się n i eza ­
w i s łym.  Posłowie Mocarstw zagran i c  z; s k ł o n i ­
li i e d n a k - P o r t ę  odwołać  to postanowienie,  p r z y ­
r zek l i  zaś objedz  b r zeg i  E g ip t u  i zmusić  W i ­
ce Króla  do pos łuszn i  lwa. Tymczasowo ws t r zy ­
mano  uzbro jenie  f lot lyt  rozes ł ano  wieje g o ń ­
ców do rozmai tych gabinetów.  —  Xźę  M a x y -  
rn i / ja n  Bawar sk i  12 z. m. z awiną ł  angi e l skim 
s t a tki em do Alexandr j i .  Z t ąd  uda się przez 
Mal tę  do W ło c h ;  początkowo za m ie r z y ł  zwie- 
dzić Damaszek,  Smi rnę ,  S t a m b u ł ,  lecz nag ł a  
śmierć ,  k i l k u  osób z iego orszaku,  zma r ł ych

na zarazę  (między  n i emi  t akże  p rzyboczny  le­
karz  Xcia) ,  sk ł o n i ł a  go do ry ch ł eg o  opuszcze ­
nia Sy r j i ,  w ogóle zaraza t er az  panuie  prawie  
na ca ły m  wschodzie.—  Znowu g łoszą  o zmia ­
n ie  M i n i s t r ó w .—  Przed  n i e i ak im czasem u d e ­
r z y ł  p iorun w wieżę Gala ty ,  p rze to  wy dano ro z ­
kaz  zaopat rzenia  domów k o nd uk to r am i .  —- W  
A l e x a n d r j i  (Eg ipc i e )  wybuch ł a  cholera,

R o z m a i to ś c i .—  Niedawno cudzozi emiec  szła- 
chę tnego pozoru,  w towarzys twie  b a r dz o p i ę k ne j  
D am y ,  odwiedz i ł  gale r ję  ma lar za  Tf' a n d e r s z ' i k  
w Belgj i .  T e n  zaraz p o s t r z e g ł ,  źe gość iest  
św ia t ł ym  znawcą sztuki  mi s t rzów s t a roży tnych  
i dowiedz i a ł  się,  ze n ieźnaioray ma gab ine t  w 
R z y m ie .  Przy  roz s t an iu ,  cudzoziemiec dz i ę k u ­
jąc Panu I f 'a n d e r s z r ik  za p rzy i azne  przy j ęc i e  
r z e k ł :  , , Zachowam tak s ł odk ie  wspomnien i e  o 
p r zepędzonych  tu chwi l ach ,  że n ie  clicę tu zo­
stać n ieznanym.  J e s t em Xiąźę  K o n in o  (Luc j a n  
B o n a p a r t e ) . ^ —  Znakomi ty  L ek a r z  francu:  za ­
pewnia,  że r ana  t r zymana  przez u iciaki  czas w 
t em p e r a t u r z e  36 s topni  c i e p ł a ,  zestaie r ych ło  
zagoioną.  — Żeg la r z  napowiet r zny  P. M a r g a t , 
o d b y ł  pod róż^ba lone in  z L i i  do B e l g j i ,  d r o ­
gą,  na k tór e j  urzędnicy^ celni  nie mogą  roz-  
c i ągoąć  swoiej  władzy .  Żeg la r z  szczęśliwie sp u ­
ści ł  się w Belgj i  i wróc i ł  pocztą  do L i i . —  W  
tea t rze  op e ry  w P a r y ż u ,  podoba się m łoda  T a n ­
ce rka  JPanna  M a r ja .  —  Min is t er  spr aw we­
wnę t r znych  w zamia rze  zachęcenia  m ło d e j  dę .  
b iu tan tk i  t ea t ru  j  r a n c u z k ie g o ,  a r t y s tk i  t r aiczncj  
Panny R a c h e l , d a row a ł  jej 500 fr. —  29 z. m.  
u d e r z y ł  p io iun  w k on d u k to r  umieszczony nad 
kośc io ł em k a t e d r a ln y m  w S z f r a s b u r g u ,  e l e k t r y ­
czność s p ł y n ę ł a  w z iemię  w ksz t a łc i e  różowego 
ognia bengal sk iego .  P ie rwszy  to raz  p io run u- 
d e r z y ł  w to pyszne  zabudowanie,  lecz nie zdzia-'  
ł a ł  Żadnej szkody.  —  Na balu da ny m n i e da ­
wno w M e c  u m ar ł a  Dama  śród wa l cu .—  Ś p ie ­
waczka H en r ye t t a  K a r l , z y s k a ł a  w P eszc ie  n a d ­
zwycza jne oklaski  w rol i  Xiężn iczk i  w operze  
R o b e r t  d ja b e ł .  —• W  Z u r y c h u  u m a r ł  n i e da ­
wno P iek a r z  ma j ący  la t  110.
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S Z A R A D A .
J e ś l i  cl się zechce  jeść
K t o  ci z p ierw  szem  d ru g ie  z r ob i
P o s p i e s z  mu p o dz i ęk i  nieść,
Bo g r ze c z n oś ć  c z ł o w i e k a  zdobi .
A k i ed y  ł a s k ę  p o m n o ż y ,
J  dru g ie  z trzcc iem  d o ł o ży ,
Nie  t y l k o  dz i ęk owa ć  chciej  
Al e  dlań i wdz i ęcz ność  miej .
W s z y s tk o  i es t  sk ł adk i ;  Szczegó ł u 
Dla  d ob ra ,  szczęścia  o g ó ł u .

( Z e s z ł a  S za r ad a  So lo le .)

P R Z Y I E C H  ALI do W A R S Z A W Y .
Ł u b i e ń s k i  P i o t r  l i r a :  z Gul i ;  D o r a n t  J g n :  D z i c z  

J a s i eń ca ;  W y s o c k i  Ant:  Dzie:  z Kal in;  Koż . i r sk i  Kaz;  
Dzie:  z Kudowy;  N a r b u t R e n e :  Dzie:  z Suska ;  S zwa n -  
d e r  A d a m  Dzie;  z Budz i sk .

D O N I E S I E N I A . ,
W  dn i u  6 (18.) L ipc a  r. b.  o g odz :  4 po  p o ł u d :  w 

W a r s z a w i e  p o d  Nr  1828,  K o m od y ,  K a n t o r e k ,  S t o ­
ł y ,  Ze g a ry ,  Ł ó ż k a ,  Szafy ,  Lust ra, '  C h u s t k i  i K a p o ­
ty;  a w d n i u  7 (19) t. m.  o godz :  9 z r ana ,  w W a r ­
szawie  p o d  Nr  590,  P a n t a l j on  w i ed e ń s k i ,  K a n a p a ,  
F o t e l e ,  K r z es ł a ,  S t o ły ,  Lus t ra ,  K a n t o r e k ,  Lanszaf ty ,  
Z eg a r ,  Szafy;  w t y mż e  d n i u  pod  Nr  1817, o godzi :  
10 z r a n a ,  K an ap a ,  K r ze s ł a ,  Eó-źka,  Szafy ,  K a n t o ­
r e k ,  S to l i k i ,  Z eg ar ,  T u a l e t y ,  S t o ł y  i t .  p. ;  i ak  n i e ­
mn ie j  t eg o ż  dn i a  o godz :  11 z r ana ,  za R o g a t k a m i  
J J o ko t o i v s k i e m i  w ka r c zm ie ,  K a n a p a ,  K r że s ł a ,  Kla-  
w i k o r c i k ,  Szafy ,  K omo d a ,  S to l i k i ,  Lus t r a  i Ko p c r -  
s z t y c h y ,  i a k o  p r awn i e  zaięte r uc h o mo ś c i ,  p r z e z  p u ­
b l i cz n ą  l i cytacją  sp r ze d a n e  będą . —  W a le n ty  S tip ry - 
i\iew icz  K o m o r n i k  T .  C .  G. Al.

Jo: K lim a szew sk i  Z ł o t n i k  p r z e n i ó s ł  
swoj  Hande l  S R E B R A  do d o m u  z w a n e ­
go  P o t k a ń s k i c b '  a t er az  W .  P i o t r o w ­
sk i ch  p o d  Nr  557,  p rz y  n l l c y  Długiej .

NB.  K t o b y  m i a ł  i ak i e  p r e t en s j e ,  zechce  się z g ł o s i ć  
p o d  Penie  N u me r .

W  D ob ra c h  J a b ł o n n y  o mi l  2 od W a r s z a w y  p r z y  
t r a k c i e  b i t y m,  ies t  do s p r z e d a n i a  600 sążn i  D R Z E ­
W A  s o s n ow e g o  po  ł o k c i  3 i p ó ł  k w a d r a t o wo  t r z  y- 
tna i ącyeh,  t am że  są f r u k t o w e  S ADY do zadzjećza-  
wieuia ;  o r az  S IA N O  w s t oga ch  g a t u n k u  w y b o r o w e ­
go z ł ą k  nadwi ś l ańs k i ch ;  k t o b y  sobie  ż y c z y ł  nabyć ,
zechce  się udać  do - mie j s co j ve g o  Rz ądcy  Dó br  we  
W s i  J a b ł o n n i e  i ńi eszka ł ącego .

SSHf* Os ob a  p ł c i  żeńs k i e j ,  w ś r edn i m wieku ,  o p a ­
t r zo n a  w ch l ubne  ś wiadec twa ,  ż yczy  sobie  wejść W o- 
b o w i ą z k i  do Z ar zą dz a n ia  Domu;  dowi edz i eć  s i e m o ­
żna  p r z y  ul i cy S t o - J a ń s k l c j  p o d  Nr  23  u R ó ż y c k i e g o .

P r a w n i e  zaięte R u c h o m o ś c i  i a k o  to:  O b r u s y  S e r ­
we t y ,  K r ze s ł a ,  Szafy ,  S t o ły ,  O b r a z y ,  Lus t ra ’, Rą -  
d e ,  r t . p .  Ef f ek ty ,  w d n i u  7 / l 9 m . i r . b .  o g o d z i n i e  
10 z r ana  na t a r gu  p u bl i cz n ym  S u ł k o w s k i e  z w a n y m  
N r  1315, p r ze z  pu b l i cz n ą  Licy tac j ą  sp r ze d a ne  zo-  
s ta n a .  T o m a sz S za n ia w sk i  K.  T .  C.  G. j\ j

Uo S,Łlada W "  p r zy  ul i cy Mi od o w e j  
N r  484,  n a d s ze d ł  Pocz t a  p i er ws zy  t r a n ­

s p o r t  n o wy c h  p r aw d z i w y c h  hó l l en de r sk i ch  Ś L E D Z I  
Z  m oc y  po s t an o wi en ia  S ąd o w e g o  O b j e k ty  i a k o t o -  

D y w a n y  k o l o ro w e  2,  P ł asz cz  s u k i e n n y ,  S po d n i e  
C h u s t k a  w e ł n i an a  ze sz l akami ,  S uk n ia  i Kaf t an  u.a- 
t e r j a l ne ,  Noże,  O k u l a r y ,  w W a r s z aw i e  p r z y  ' u l i c y  
D z i e k a n k a  p o d  Nr  2667 Li t :  A.  w d n i u  7 / 1 9  L ip ca  
r.  b.  o g o d z i n i e  I I  z r a n a ;  w t ymż e  dn i u  o g od z i n i e  
3 z p o ł u d n i a ,  p r a wn i e  zaięte  r u ch o mo śc i  i a k o  t o :  
K a n a p y ,  K r ze s ł a ,  S t o ł y ,  S z a f y ,  E ó ż k a  , P a r a w a n ,  
L u - n a ,  w W a r s z aw i e  p r z y  u l i cy  K r a k o w s k i e  P r z e d ­
mi eśc i e  p o d  Nr 396,  p rz e z  p u b l i c z n ą  l i cytac ją  s p r z e ­
dane  będą .  G rzegorz Z a w a d z k i  K o m o r n i k .

Z a s t r ze g a m  n i n i e j sz y m a ż eby  Cessj i  w y da -  
nej  p r ze z e i nu i e  P. J o z e f o w i  f t u r z e w s k i e m u  p o d  d. 
30  Kwiet :  r. b. na s um m ę zł .  400,  na  osobę  P .  Got -  
l iba Kar l ,  Wł aś c i c i e l a  doinu p r z y  u l i cy  K ł o p o t ,  t a ­
k o we j  n i k t  nie  n a b y w a ł  ani  w ż a dne  u k ł a d y  na m o ­
cy tejże z n ik im nie wc h o dz i ł ,  g dyż  w p r z e c i w n y m  
r az i e  p r z y c z y n ę  s z k o d y  sam sobie p r z y p i sa ć  bedzie
m u s i a ł - J ó z e f  K a rzn ic H . '

ReietU P o w ia tu  B łońskiego . —  Poda i e  do w i a d o ­
mośc i  p u b l i cz n e j ,  że w d n i u  10/22  Lipca  r. b.  i dni  
n as t ę p n y ch  , o db y wa ć  się będzie  l icytacja  pozo«ta-  
ł y c h  R u c h o m o ś c i  po  ś. p.  J W .  J g n - c y m  Boleście ,  
i ak o  t o :  I n w e n t a r z y  ży wy ch ,  Koni ,  Byd ł a ,  T r z o d y ,  
ch le wn e j ,  Me b l i ,  G a r d e r o by ,  B i e l i z n y / S r e b e r  i i n ­
n y c h  S p r z ę t ó w  g o s p o d a r s k i c h  we  wsi Kuści e  w P o ­
wiecie  B ł o ń s k i m  O.bw: W a r s z :  Gub:  Ma zow: ,  w i o r s t a  
l edna od mias t a  N a d a r zy n a  p o ł o ż o n e j ,  z a  go to we  
p i en i ąd z e  więcej  da i ącemu  i p r z y b i c i e  oti  z ymui ąc e mu .

W o jc iec h  Janow ski, 
t m *  , acz k a s z t a n o w a t a  r o s ł a ,  w r o k u  7m,  

n a . c z o i e  m a  b ia ł ą  gwi azdkę ,  „og i  pr ze-  
<*".*• ° p a l o n e ,  leszcze  l i i ezKoionc.  ro i .  
o r ł a  dni a  29,  C z e rw * ,  r.  b. o godz i n i e  

5  r ano .  Ł a s k a w y  zna l azca  r aczy  o d p r o w a d z i ć  p o d  
N r  2S91,  p r z y  u l i cy  S zczyg l e j ,  Za n a g ro dą .

Dziś  r ano  c i ep ł a  s t o p n i  12, W c z o r a j  w p o ł u d n i e  18 
T E A T R  W I E L K I .  W k r ó t c e  „ o w a  % l e l o d r a m a

Terctrjcdos.
O R K I E S T R A  H E R M A N A  d z i ś  n a  F o s a l u .  J « .  

t r o  w O g r o d z i e  U n r u a  ( Oh ma . )


